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W I Z Y T A  M IN . G A F E N C U  
W  B E R L I N I E .

Berlin, 20. 4. ( P A T )  Poza oficjalnym 
komunikatem, dotyczącym wizyty 
mm. Gafencu w Berlinie, czynniki 
kompetentne nie udzielają konkretnej 
odpowiedzi w sprawie tematów poru* 
szanych w rozmowach obu ministrów. 
Podkreśla się jedynie serdeczna atmo* 
sferę, w jakiej odbywa się wizyta oraz 
że rozmowy odbywają się na temat 
wszystkich kwestyj dotyczących obu 
państw.

W czora j o godz. 11 min. Gafencu 
złożył wieniec pod pomnikiem pole­
głych w wielkiej wojnie. W  południe 
przyjęty został o godz. 12 przez kan­
clerza Hitlera, po czym udał się na 
śniadanie w ścisłym gronie do min. 
Ribbentropa, Po śniadaniu nastąpiła 
dalsza wymiana zdań min. Gafencu 
z min. Ribbentropem. która zakoń­
czyła się w ciągu popołudnia ostatnią 
rozmową obu ministrów spraw zagr.

W ieczorem poseł Rumunii w Berli* 
nie wydał na cześć min. Gafencu przy* 
jęcie, na którym obecny był ambasa* 
dor R.P. Lipski.

Prasa poświęca wizycie min. G afem  
cu czołowe miejsca. Dzienniki połu* 
dniowe i poranne ograniczają się jak  
dotąd do podania wydanych wczoraj 
nocą oficjalnych komunikatów.

„Hamburger Fremdenblatt" dodaje 
komentarz, że „treść kom unikatu upo* 
ważnia do nadziei, i i  do rozstrząsania 
poszczególnych problemów przystępu* 
je się w odpowiednim duchu — pro* 
blemów, które właśnie w obecnej chwi 
li w związku z ogólną sytuacją euro* 
pejską rzucają światło na stosunki nie- 
m iecko-rum uńskie/

Party jny „National Ztg.“ akcentuje 
w swoich komentarzach, że „jest spra­
w ą zupełnie zrozumiałą, że umowa g o ­
spodarcza między obu krajami gwa* 
rantuje wzmocnienie obustronnych  
stosunków  politycznych.*1

W  korespondencji własnej z Buka* 
resztu dziennik rozwodzi sie szeroko 
nad wrażeniem, jakie wywarła gwa* 
lanc ja  angielska w Rumunii i wyraża 
przekonanie, że Rumunia jest przeko* 
nana o niecelowości pospieszenia jej 
na wypadek ewentualnego konfliktu i 
z pomocą ze strony Anglii.  Przede 
wszystk m jednak — ciągnie dziennik 
—  gwarancja angielska nie potrafiła 
przeszkodzić Rumunii wkroczeniu po 
"Wyłącznej drodze służenia interesom | 
kraju, to znaczy po drodze współpracy I 
z Niemcami. j

P R Z Y J Ę C I E  N A  C Z E Ś Ć  K R Ó L A  
S Z W E D Z K I E G O .

Paryż, 20. 4. (PAT.) prezydent Le- 
brun wydał wczoraj śniadanie na cześć 
bawiących w Paryżu króia szwedzkie* 
go oraz księcia Bertila.

W  śniadaniu tym wzięli udział ze 
strony szwedzkiej admirał hr. Ehren.-;* 
wara szef wojskowego domu monar* 
chy oraz poseł szwedzki w Paryżu. Ze 
strony zaś francuskiej premier Dala- 
dier oraz minister Bor.net, Sarraut i
Reymond.

P R Z E D Ł U Ż E N I E  S Ł U Ż B Y  W O J*  
S K O W E J  W  H O L A N D II .

Haga, 20. 4. (PA T.) Rząd holender* 
sk: przedłożył Izbom projekt ustawy 
przedłużenia służby wojskowej do 
dwóch lat.

S tate k „P a ris
Sabotaż czy wypadek

H avre, 20. 4. ( P A T )  N a pokładzie 
parow ca „P aris“ o godz. 22 wczoraj 
wybuchł pożar który wywołał w ełkie 
zaniepokojenie, zważywszy, iz paro  
wiec ten wiózł na wystawę nowojorską 
liczne cenne objekty sztuki, oceniane 
na sumę 25 milionów franków.

Pomimo niezwłocznej pom ocy wszyst 
kich oddziałów straży ogniowej pożar 
byl bardzo trudny do opanowania.

O godz. 3 w nocy stwierdzono, iż 
intensywność pożaru została zlokali* 
zowana pomiędzy 2 a 3 kominem pa* 
row ca. Stwierdzono kilka ofiar ludz* 
kich podczas akcji ratunkowej.

Parow iec „Paris** należy do katego­
rii największych parowców floty han* 
dlowej francuskiej. Pojem ność jego 
przewyższa 34.000 ton, długość jego 
wynosi 225 metrów.

W arszawa, 20. 4. (Tel. wł. — 1. r.) 
Pomimo że czynniki miarodajne za* 
chowują najdalej idącą rezerwę, fran­
cuska opinia publiczna i prasa są prze­
świadczone, że 

pożar parowca „Paris** był dzieleni 
zamachu.

N a poparcie tej tezy zdaje si ę wska-

L e H av re , 20. 4. ( P A T )  W  czasie | 
a k c ji  ratow niczej parow ca transatlan 
ty ck iego  „Le Paris**

zginął szef służby bezpieczeńst* 
w a p ortu  L e H av re  oraz jeden  

ze strażaków .
N a  wieść zatonięcia parow ca mini* 

ster m arynarki w yruszył o godz. 10 
z Paryża do Le H avre, gdzie przy* 
będzie o  godz. {3 -e j .  Energiczne 
śledztw o w drożone przez ekspertów  
p rzvbvłych  z Paryża jest w toku.

Ja k  słychać,
zdołano u ratow ać znajdującą sie 
na statku biżuterie przeznaczoną  
jako eksponaty na w ystav re n o ­
w ojorsk a, łącznej w artości 75

m ilionów  franków .
W b r e w  ob aw om  zatonięcie „Le

“  — za to n ą ł.
powodem katastrofy?

zywać fakt, że ogień dostrzeżono 
wczoraj wieczorem

jednocześnie w dwu odległych 
punktach,

mianowicie w piekarni i położonym 
o dwie kondygnacje wyżej zakładzie 
fryzjerskim.

Jak  dotąd dochodzenia policyjne nie 
dały wyniku. W szyscy marynarze 
przesłuchani wczoraj zostali zwolnieni. 
Pogłoski o pewnym W łochu, areszto* 
wanym jak o b y  na pokładzie płonące* 
go statku, spotkały się z zaprzeczę* 
niem.

Dzienniki paryskie zamieściły wia­
domość, że 

władze policyjne były poinformo* 
wane na 48 godzin przed pożarem  
o zamachach przygotowyw anych  
przez tajną organizację przeciw  
statkom „Paris** i „Normandie**- 
W iadomość powyższa została rów* 

nież zdementowana przez policję. 
W ładze policyjne oświadczają, że 
zarządzone środki bezpieczeństwa 
w porcie H aw r tłumaczy się jedy­
nie względami na ogólną sytuację 

polityczną.

P a r is ‘‘ nie zab lok u je  „L a  N orm an* 
die“ , k tóra  zn a jd u je  się w sąsiednim 
suchym  doku , zachodzić będzie jed* 
nak konieczność usunięcia wystają-" 
cych  p onad  w odę części zatopione* 
go statku , a m ianow icie  m asztów  o- 
raz kaw ałka  górnego pokładu.

Le H avre, 20. 4. (PA T.)  Śledztwo w 
sprawie pożaru na parowcu „Paris** 
natrafia na duże trudności. Po przęsłu* 
thaniu szeregu osób z załogi, eksperci 
ministerstwa marynarki handlowej 
skłaniają s ę w kierunku przypuszczę* 
nia, że

pożar n'e był dzieleni przypadku.
W ładze bezpieczeństwa oświadczy* 

ly, że przewidywały możność dokona­
nia aktów sabotażu w portach francu*
skich

A U D Y C JE  N A  Z A M K U .

W a rsz a w a ,  20. 4. ( P A T )  P .  Prezy* 
dent R zeczy pospolite j  przy ją ł wczo* 
raj popołudniu  p. ministra przemy* 
słu i handlu A n to n ieg o  R om an a  i 
podsekretarza  stanu inż. A lek san d ra  
B o b k o w s k ie g o .

W arszaw a, 20. 4. ( P A T )  P . Prezy* 
dent R zeczy p osp olite j  p rzy ją ł w cz o ­
ra j p. min. C zesław a K la m era .

D E L E G A C JA  M . P O Z N A N IA  
U  P . P R E M IE R A .

W arszaw a, 20. 4. ( P A T )  Prezes Ra* 
dy Ministrów gen. Sławoj*Składkow- 
ski przyjął delegację z Poznania w o* 
sobach prezydenta miasta inż. Rugę, 
prezesa Izby przem.-handl. w Pozna* 
niu Kałamajskiego i dyrektora Targów 
Poznańskich Krzyżankiewicza. którzy 
zaprosili p. Premiera na uroczystość 
otwarcia X I X  Targów Poznańskich w 
dn. 30 kwietnia br.

D E P E S Z A  l e g i o n i s t ó w ; l w ó w
SK IC H  D O  P. P R E M IE R A .

W arszaw a, 20. 4. ( P A T )  Prezes Ra* 
dy Ministrów gen. Sławoj-Składkow* 
ski otrzyma! następującą depeszę:

Zebrani na Okręgowym Zjeździe 
Delegatów Legioniści Okręgu Lwów* 
skiego składają Ci, Panie Premierze, 
serdeczne podziękowanie za stałą opie 
kę i przesyłają wyrazy najgłębszej czci 
i żołnierskiego przywiązania.

A U D IE N C JA  U  P A P IE Ż A .
C itta  del Vaticano, 20. 4. ( P A T )  Pa­

pież przyjął na prywatnej audiencji 
arcybiskupa krakowskiego ks. Sa­
piehę

Z A R Z Ą D Z E N IE  PR Z EC LW LO T *  
N IC Z E .

B ejru t, 20. 4. ( P A T )  R ząd  L ibanu 
pod ał we w torek w ieczorem do wia= 
dom ości publicznej zarządzenia po* 
wzięte celem ochrony  miast i osiedli 
przed atakam i lotniczymi.

V O N  P A P E N  A M B A S A D O R E M  
R Z E S Z Y  W  A N K A R Z E .

Berlin, 20. 4. ( P A T )  „Yoclkischer 
Beobachter" pisząc o nominacji v. Pa* 
pena na ambasadora Rzeszy w Anka* 
rze, stwierdza, że na stanowisko wy* 
brany został człowiek, który Turcję 
zna doskonale i to jako pomocnik na* 
rodu tureckiego w ciężkich czasach. 
Ówczesny bowiem major v. Papen byl 
w r. 1917 szefem sztabu generalnego 
4 -tej armii tureckiej dowodzonej przez 
Liinana Sandcrsa. W ysłanie v. Papena 
do Ankary świadczy o wadze, jaką 
Rzesza przywiązuje do utrzymania do­
brych stosunków z Turcją.

D E K O N C E N T R A C J A  W O J S K  
W Ę G I E R S K I C H .

Bud ap eszt,  20. 4. ( P A T )  Urzędo* 
" ° f kornum ku ja, ze d ekoncentrac ja  
w o js k  zgrupow anych na granicy n r  
m u ńskie j  rozpoczęta się kwietnia, 
p o stęp u je  naprzód.

iii* | kom

cych zapewnieniach, udzielonych mu 
przy tej sposobności.

Wreszcie minister zaoczna! zebra­
nych

z informacjami, podanymi przez 
marszałka Petain

w czasie jego ostatniego pobytu w Pa*
I ryzu; złozył przy tym hołd działalno* 
i ści marszałka.

U k ła d  m a ry n a re k  w oje nnych
Fra n c ji i A n g l i i .

R z y m . 20. 4. ( P A T )  A g e n c ja  Stefami w  depeszy z Paryża  p o d a je ,  iż 
potw ierdza ssę w iad om ość,  że pom iędzy m arynarkam i w o je n n y m i F ra n c j i  
i A n g li i  zaw arty  został na w ypadek k on flik tu  u kład , m ocą k tóreg o  M c -  
ize  Śródziem ne m a b y ć  podzielone na dwie s tre fy :  w schodnią , k tó ra  b y ­
łab y  p ow ierzon a  d ow ód ztw u  b ry ty jsk ie m u  j zachodnią dla f lo ty  fran* 
cuskśet p od  d ow ód ztw em  admirała D a r la n .

E x p c s e  m in. Bon net o sytuacji 
m ię d iy n a ro d o w e j.

Paryż, 20. 4. ( P A T )  Po wczorajszym . francuskiego z powodu sprawy depu* 
posiedzeniu komisji spraw zagranicz* : towanego komunistycznego łi łłona i 
nych Izby deputowanych ogłoszono . konsula w Alicante. W edług  ostatnich 
komunikat, głoszący, ze min Bonnet j wiadomości, nadeszlych do min stir* 
złożył bardzo szczegółowe expose o i stwa, obaj oni mają być niezwłocznie 
sytuacji międzynarodowej. j wypuszczeni na wolność.

Minister omówił przede wszystkim j Następnie minister zakomunikował, 
stosunki francusko - hiszpańskie, >. iż w ub. sobotę odbył dłuższą roz* 

dając wyraz pragnieniu szybkiego za- mowę z ambasadorem hiszpau*
łatwienia wszystkich spraw, dotyczą­
cych między obu krajami.

Wspomniał też minister o kdkakrot-

sksm w Paryżu na temat stosun­
ków pomiędzy Francją i Hiszpa­

nią
nych energicznych protestach rządu i i poinformował komisję o zadawalają

S z e f policji p o rto w e j zg in ą ł p o d iz a s  akcji 
ra tu n k o w e j
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T E A T R  W IE L K I.
Czwartek godz. 19.30 „O brona Ksantypy 
Piątek godz. 19.30 „O brona K santypy". 
Sobota godz. 19.30 „Nasze m iasto".

T EA T R  R O ZM A ITO ŚCI.
Czwartek godz. 19.30 „Dzidizi".
Piątek godz. 193 0  „D zidzi".
Sobota godz. 19.30 K oncert taneczny.

K IN O T E A T R Y .
A PO L LO  ul. Chorążczyzny 7 : „W stań i 

w alcz". ,
B A JK A  ul Z ielona: „H eidi" i  dodatki. 
C A ó IN O  ul. Legionów 5 : „W ielki w alc". 
C H IM E R A  ul. A kadem icka: „C órka zna­

chora".
E M P IR E  ul. Legionów  5: „Kobieta, którą 

kocham ".
E U R O P A  ul. A kadem icka: „K ibic". 
K O P E R N IK  ul. Kopernika 9 : „Dr. Mu* 

rek".
M A R Y S IE N S K A , pl. Sm olki: „U st do

m atki".
M IR A Ż  pl. M ariacki 10: „Siostry KlehC 
M U Z A  ul. 3*go M aja : „Maria A ntom na" 
P A Ł A C E  ul. Legionów 1: „W łóczęgi". 
PA K  ul. Franciszkańska la :  „Przygody i

Tom ka Saw yera". m j
R A J. pl. M ariacki: „Zapom niana melodia" j 
R O K Y  ul. Kętrzyńskiego 56: „M ocni lu- ;

dzie". !
S T Y L O W Y  ul. Szaszkiewicza 5: „Gunga | 

D in" i rowia, i
Ś W IA T O W ID  ul. Kuszewicza: „Alarm

na morzu".
T O N  pasaż M ikolascha: „Rapsodia" i

„Rodzrna Gigantów ".

-  „ O B R O N A  K S A N T Y P Y ". W  czwar­
tek 20-go, oraz w piątek 21*go bm. w Te* 
atrze W. komedia M orstina „O brona Ksan* , 
typy" w reżyserii E. W iercińskiego. O bsa- j 
dę ról stanowią pp.: T . Suchecka (Ksan- | 
typa), G. Oranow ska, H. Dworzyńska, W. | 
KUcki (Sokrates), R. H icrow ski, M. W ę- | 
grzyn, W l. Staszewski, M. Szpakicwicz, W . j 
Nicprzew ski. W i. Ratschka, J. Staszewski i 
K. Lewicki.

•- O P E R E T K A  „ D Z ID Z I" w Teatrze 
Rozm. w czwartek i w piątek o 7.30 wiccz. j 
Obsadę ról głównych tworzą pp.: J. Rawicz* : 
Jasińska, S. Tarasiew icz, F. Kuligowski, N . 1 
Szczawiński. St. Tarnaw ski. W l. Karwicz. I 
Balet układu balctmistrza E. Paplińskicgo, 
(tańce solowe w wykonaniu pp. Kołpików* 
ny i Paplińskicgo). Reżyseria F. Kuligów* 
skiego. D yryguje ]■ Mund

-  P R E M IE R A  S Z T U K I „N A SZ E  M IA * 
S T O ". Już w sobotę 22 bm. odbędzie się w 
Teatrze W. premiera jednej z najciekaw ­
szych w współczesnym repertuarze europej­
skim sztuk „Nasze M iasto" w inscenizacji 
i reżyser,i L. Schillera. W  sztuce tej bierze 
udział prawic cały zespół Teatrów  M.

-  K O N C E R T  T A N E C Z N Y  W  T E ­
A T R Z E  R O Z M . 22*go bm. (sobota) o 19.30 
koncert taneczny. W  bogatym i nadzwy* 
czaj urozmaiconym programie wystąpi M. 
Broniew ska wraz ze swoim zespołem. B i­
lety do nabycia w kasach teatralnych.

•-- K O N C E R T  S Y M F O N IC Z N Y  FIL* 
H A R M O N II LW . W  niedzielę, 23 bm. o 12 
w poi. w sali Teatru W . koncert sym fonicz­
ny pod dyr, K. Hardulaka oraz z udziałem 
znakomitej pianistki J .  O chlcw skicj W  pro­
gramie utw ory: M ozarta, Becthoyena, Skria­
bina * W agnera. — Ceny miejsc znacznie 
zniżone.

-  „ S U B R E T K A " W  T E A T R A C H  M.
Reżyser St. Daczyński przygotowuje pre­
mierę współczesnej komedii Jakuba Dcvala 
pt. „Subretka".

KOMUNIKATY.
D Z IŚ  W  K A S Y N IE  I K O LE  L IT .- 

A R T . Sława aktora kinowego przewyższy* 
ła w ielokrotnie popularność artystów te* 
atralnych. Ten stan rzeczy wydaje się być 
pewnego rodzaju psychozą zbiorow ą i jako 
zjawisko z dziedziny psychologii zbiorow ej 
zasługuje na uwagę. Zjaw isko to w prclck* 
cji pt. „Czy każdy może zostać w kinie ak­
torem ", .lustrow anej fotosami i filmem, o- 
mówi dr B . W . Lewicki w czwartek 20 bm.
0 godz. 19.30. B ilety  w cenie od 40 gr. do
1 zl. 15 gr. do nabycia w przedsprzedaży 
w Magazynie Nut G. Scyfartha, ul. A kade­
micka 6.

-  K O LO  P A N  LW . Z A  W . ZW . A R T . 
P L A S T Y K Ó W  zaprasza na pogadankę pt. 
„W rażenia z wycieczki do M ont St. M ichel", 
którą wygłosi dr Z. Morwitz w czwartek 
20*go bm. o godz. 19*tej w lokalu LZZA P., 
plac M ariacki 1. 9. — Prelekcję urozmaicą 
obrazy świetlne.

-  W . Z G R O M A D Z E N IE  O K R . LW .
T. N . S . W . rozpocznie się 23 bm. nabożeń* 
stwem w kościele św. M ikołaja o 9.30, o* 
twarcie o 10.30 w auli Zakł. W ych.*N auko- 
wego O. Zych o wieżowej, Fredry 1, I. p. 
Porządek obrad ; Otwarcie W . Zgrom adze­
nia. Referat dra T . M ikułow skiego, wicepr. 
T N S W . „Zagadnienie nauczycielskie w P ol­
sce w spółczesnej". Po przerw ie: Odczytanie 
protokołu , Sprawozdania, D yskusja, Wy* 
bory. W nioski ;  interpelacje.

-  S EK C JA  P SY C H O LO G IC Z N A  PO L. 
T O W . FILO Z O FIC Z N E G O  im. K. Twar* 
dowskiego. W  sobotę 22 bm. odbędzie się 
o godz. 19 w saLi posiedzeń Seminarium 
Filozoficznego (U n.w arsytct, M arszałkow ­
ska 1) posiedzenie sekcji, na którym p. prof. 
dr M. Kreutz wygłosi odczyt pt. „Ocena 
wartości jednostki".

-  PO LSK IE STÓ W . K O B IET  z wyż* 
szym wykształceniem Oddział lwowski za-

P ary ż , 20. 4 . ( P A T )  „Le Jo u r “ p o ­
da jąc  in form ac ję  o w czora jszy m  po* 
siedzeniu Iz b y  G m in  i o deklarac ji  
premiera C ham berla ina , twierdzi, że 

celow o lakoniczny i nie sprecy* 
zow any to n  deklaracji prem iera  
w  spraw ie rok ow ań  z T u rcją  
zaskoczył do pew nego stopnia  
pew ne k oła parlam entarne an­

gielskie.

Warszawa, 20. 4. (Tel. wl. — 1. r.) 
W  rezydencji premiera odbyło się zwy 
czajne tygodniowe posiedzenie gabine­
tu angielskiego.

Głównymi punktami obrad były 
sprawy: 1) utworzenie m nisterstw a
dostaw wojennych, 2 ) żądanie grupy

W ilno, 20. 4. ( P A T )  W  związku 
z rocznicą wyzwolenia W iln a  miasto 
przybrało odświętny wygląd. Na 

: wszystkich domach wywieszono flag 
narodowe. W  wielu oknach wystawo* 

: wych umieszczono udekorowane por* 
! trety Marszalka Józefa Piłsudskiego, 
1 Prezydenta R.P. Prof. Mościckiego i 

Marszalka Śmiglegc*Rydza.

O godz. 9 uroczyste nabożeństwo 
w Ostrej Bram ę odprawii ks. dr Piotr 
Śledziewski.

Na nabożeństwo przybyli pp.: ruin. 
Kościałkowski, woj. Bociański. inspek 
tor armii gen. D ąb-Biernacki, prez. m, 
dr Maleszewski, rektor U.S.B . ks 
prof. dr W óycicki i in.

Na zakończenie zebtani odśpiewali 
„Boże coś Polskę“.

W arszaw a, 20. 4. ( P A T )  Komisarz 
Generalny P.O.P. gen. Berbscki wydal 
odezwę następującej treści do spole-J 
czeństwa polskiego:

O bywatel! Silni duchem, zwarć: 
wokół ukochanej Armii i W odza N a­
czelnego, gotowi do wszelkiej ; kcji, 
maszerujemy ku wielkiej, potężnej 
Polsce.

Gwałtowny w y śc g  zbrojeń ogarnął 
świat cały. N arody zbroją sic w tempie 
wyścigowym.

W  obliczu tych wydarzeń musimy 
dotrzymać kroku innym, musimy zwie 
kszyć nasze wysiłki, zmierzające do 
spotęgowania sil obronnych Polski. 
Musimy pokryć niebo nasze eskidra*

Jed n akże  —  pisze k oresp o n d en t 
„L e Jo u r ‘‘ —  sprawa ta jes t  bardzo 
prosta, a lbow iem  rząd turecki zw ró­
ci! się do rządu angielskiego  z proś* 
bą  o c

niedaw anie zbyt sprecyzow ane* 
go charakteru  inform acjom  o 
rokow an iach, k tó ry ch  treść m a  
w znacznei m ierze charakter bar* 
dziej w o jsk o w y  niż polityczny.

posłów konserwatywnych wprowadzę* 
nia przymusowej służby woiskowej, 
3) rozm ow y dyplom atyczne rządu an* 
gielskiego z rządami mocarstw konty­
nentalnych w sprawie paktu bezpie­
czeństwa.

Z Ostrej Bramy obecni na nabożeń­
stwie udali się na Rossę.

Po ustawieniu się pocztów sztanda* 
rowych frontem do mauzoleum rozpo­
częło się składanie wieńców i wląza* 
nek kwiatów przed płytą mauzoleum. 
Jako pierwszy złożył wiązankę kwia* 
tów przepasaną szarfami o barwach 
Krzyża Niepodległości z napisem 
„Wielkiemu Marszalkowi — P .O .W ."  
min. Kościałkowski w imieniu organ:* 
zacji.

Z  kolei przy pomniku poległych w 
walce o W iin o  peowiaków złożył kwia 
ty prezes Koła wileńskiego Związku 
Peowiaków sen. Dobaczewski.

W  ciągu całego dnia organizacje i 
osoby prywatne składały przed płytą, 
kryjącą serce Oswobodziciela W ilna, 
liczne wiązanki kwiatów.

Berbeckiego.
mi stalowych ptaków, a ziemie własną 
bateriami dział przeciwlotniczych.

Rząd Rzeczypospolitej rozpisał Po­
życzkę O brony Przeciwlotniczej.

Pożyczka ta spotkała sie z entuzjaz­
mem całego społeczeństwa. Płynie la- 1 
wina ofiar i deklaracyj pożyczkowych.

Niechaj nie będzie domu. n i ; :h „ j  
nie będzie obywatela, któryby nie na* 
byl Pożyczki O brony Przeciwlotni* 
czej.

Deklaracje pożyczkowe przyjmują i 
już wszystkie Banki, Komunalne Kasy 
Oszczędności, P.K.O. i Urzędy Skar* 
bowe.

Obywatele! Maszerujemy do kas!

O B C H O D Y  R A C Ł A W IC K IE  
W  M A Ł O P O L S C E

Lwów , 20. 4. (P A A )  N a terenie 
M ałopolski Stronnictwo Ludowe uzy* 
skało w tym roku zezwolenie władz 
administracyjnych na urządzenie o b ­
chodów racławickich w miastach po­
wiatowych.

W  szeregu miejscowościach obcho­
dy te odbyły się; w innych są zapo* 
wiedziane.

Chłopi biorą masowy udział w tych 
obchodach, podkreślając swą goto* 
wość bojową. N astro je sa wybitnie 
antyniemieckie. Żywym echem odbija* 
ją się ostatnie aktualne wydarzenia na 
terenie wewnętrznym.

D R U G I D Z IE Ń  M IST R Z O ST W  
B O K SER SK IC H  E U R O P Y .

Dublin, 20. 4. ( P A T )  W  drugim 
dniu zawodów bokserskich o m strzo- 
stwo Europy, odbywających sie w Du* 
blinie, w wadze piórkowej C zcrtek  
wygrał z Estończykiem Kaebi przez 
poddanie się tego ostatniego po dru­
giej rundzie.

W  w. lekkiej Kowalskiemu niesłusz­
nie odebrano zwycięstwo nad Nient* 
cem Nuernbergiem. Orzeczenie sę­
dziów spotkało się z bardzo gwałtów* 
nym protestem widowni, która owa* 
cyjnie oklaskiwała Polaka.

W  w. pólśredniej Kolczyński wygrał 
wysoko na punkty z Belgiem Byio* 
nem.

W  w. c ię ik :ej Piłat przegrał na pun­
kty z Niemcem Runge.

Po drugim dniu mistrzostw bokser* 
skich Europy walczy jeszcze czterech 
Polaków (Czortek, Kolczyński, Pisar­
ski i Szymura). Przeciwnikiem Czort- 
ka ma być Belg Genot, Pisarski wai* 
czy z W łochem  Bonadio. Szymura 
spotka się z Szwedem Erikssonetn. 
Przeciwnik Kolczyńskiego n e jest na 
razie znany.

B U D O W A  A N T E N  ZB IO RO *  
W Y C H .

W  dniu wczorajszym w związku z 
1 budową anten zbiorowych, komisja 

działająca na terenie III komisariatu 
doręczyła 12 wezwań na rozprawę kar- 
no*administracyjną właścicielom real* 
ności, którzy n :e przystąpili do budo* 
wy anten zbiorowych.

O ile do dni pięciu wezwani roz* 
poczną roboty, Starostwo G rodzkie 
umorzy postępowanie karne.

Program radiowy.
Piątek. 21 kw ietnia. 

Lwów. Godz. 6 .57: A udycja poranna.
U : A udycja dla szkól. 11.57: Sygnał czasu. 
12.03: A udycja południowa. 14: Gaz. inf. w 
jez. ukr. 14.10: Płyty. 14.50: Recytacja pro­
zy. 14.50. Gmlda. 15: A udyaja dla miodzie* 
ży. 15.20: Poradnik sportowy. 15.30: Muzy* 
ka obiadowa. 16: Dziennik popolud. 16.08: 
W iad. gesp. 16.20: A udycja dla chorych. 
16.35: Utw ory skrzypcowe. 17: Pogadanka. 
'7 .10 : Recital śpiewaczy. 17.50: C hór „Har* 
fa“ . 18.30: W ieczór literacko - muzyczny. 
19.15: Koncert rozrywkowy. 20: K oncert
symfoniczny. 20.35: A udycje inform acyjne. 
21: Recytacja prozy. 21.20: D. c. koncertu 
symfonicznego. 22.25: Szkic literacki. 22.40: 
Płyty.

Giełda z  dnia 20 kw ietn ia .
D ew izy: Belgia 89.77, Berlin 213.C”,

Gdańsk 100.25, Amsterdam 283.22, K open­
haga 111.48, Londvn 24.98, N. Jork 532 5/8, 
kabel 533 1/8. Oslo 125.52, Paryż 14.14, 
Sztokholm 128.52 Zurych 119.45 M ediolan 
2S.06, Helsinki 11.03, M ontreal 530 3'4.

Papiery: 4 i pól wewnętrzna 62.25, 3 inw. 
1 em. 84.00, serie 88.00. 2 cm. 83.00. serie 
n.e not., 5 konwersyjna 67.00, 4 premj. doi. 
39.50, 4 konsolidac. 63.50, 63.00 ost. setki i 
drobne.

A k cje : Bank Polski 11S.0O, Cukier 38.00, 
Lilpop 92.00, M odrzejów  21.00, 20.50, N or- 
bbn 105.00, 104.00, Starachowice 57.25,
56.25, H abcrb. 68.50, Ostrowiec 78.50, 77.75.

O k rę g u  X V I I  i X V I I I  ul. T o k a *  
rzew skiego 6  I p„ tel. 248*78.

O b y w a te lsk i  K o m ite t  W v b o r c z v  
O k rę g u  X I X  ul. W a rs z a w s k a  53. 
tel. 241-92.

O b y w a te lsk i  K o m ite t  W y b o r c z y  
O k rę g u  X X  ul. O g ro d n ic k a  7 ( T le n )  
tel.  241 .85 .

R o zm ie s zc ze n ie
C hrześcijańsko N aro d o w y  Korni* 

tet O b ro n y  interesów  L w o w a —  za*
wiadamia, że czynne sa w  godzinach 
od 10 do 13-tej i o d  17 d o  20*tej co* 
dziennie następu jące biura w ybór*  
cze:

O b y w a te lsk i  K o m ite t  W y b o r c z y  
O k rę g u  I i I I ,  b iu ro  R y n e k  24, tel. 
249*49.

O b y w a te lsk i  K o m ite t  W y b o r c z y  
O k rę g u  I I I  ul. Z im orow icza  17, tel. 
246*06.

wiadamia, że zakupiło obligację Pożyczki 
Przeciwlotniczej za kwotę 100 zł. i wzywa 
sw-ojc członkinie, aby łącząc się z całym 
społeczeństwem polskim w karnym wysiłku 
dla obrony państwa podpisyw ały jak  n a jli­
czniej i najgorliw iej pożyczkę PO PL.

KRONIKA MIEJSKA.
Potrącenie przez auto. Dziś w godzinach 

rannych .na ul. Zamarstynowskic.j obok koś­
cioła O O . Kapucynów  została potrącona 
przez auto 9*letnia W anda Sedilaczek, która 
doznała ciężkich obrażeń na ciele. Pogoto* 
wje ratunkowe w stanie nieprzytomnym od­
wiozło ofiarę wypadku dio szpitala.

Ofiara napadu. N a ul. Klepanowskiej 
wczoraj wieczorem nieznani sprawcy napa* 
dl; na Jaku ba Sonnenscheina. któremu za­
dali dwie rany kłute w klatkę piersiową 2 
,na rękach. Pierwszej pom ocy udzieliło P o­
gotowie ratunkowe.

biur w y b o rc zy c h .
O b y w a te lsk i  K o m ite t  W y b o r c z y  

O k rę g u  I V  ul. Ja n o w sk a  52, I p ., 
tel. 245-18.

O b y w a te lsk i  K o m ite t  W y b o r c z y  
O k rę g u  V I I  i Y T I I  ul. B a lo n o w a  4. 
tel. 243-66.

O b y w a te lsk i  K o m ite t  W y b o r c z y  
i O k rę g u  I X  ul. Ł y c z a k o w sk a  5 part..  
| tel. 230*10.

| O b y w a te lsk i  K o m ite t  W y b o r c z y  
j O k rę g u  X  ul. K o ch a n ow sk ie g o  9 j

I I  p„ tel.  243=39.

O b y w ate lsk i  K o m ite t  Yt^yborczy 
O k rę g u  X I  ul. P ia ta k ó w  9, part.,  
tel.  243*10.

O b y w a te lsk i  K o m ite t  W y b o r c z y  
O k rę g u  X I I  ul. K o c h a n o w sk ie g o  38
I I I  p., tel.  241*64.

O b y w a te lsk i  K o m ite t  W y b o r c z y  
O k rę g u  X I I I  ul. P e łczy ń ska  8 I p., 
tel. 243*08.

O b y w ate lsk i  K o m ite t  W y b o r c z y  
O k rę g u  X I V  i X V  ul. Ja p o ń sk a  9 
part., tel.  200-99 .

O b y w a te lsk i  K o m ite t  W y b o r c z y  
O k rę g u  X V I  ul. D r o g a  Lu bień sk a  
31, tel.  241*99.

O b y w a te lsk i  K o m ite t  W y b o r c z y

21I
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O brad y rzą d u  angielskiego.

U ro c zy s ty  obchód 20 rocznicy 
w y zw o le n ia  W iln a .

O d e zw a  gen.
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Przemówienie Halifaxa w Izbie Lordów.
Londyn, 20. 4. ( P A T )  Izba Lordów | 

odbyła wczoraj obszerną debatę na te* 
mat sytuacji m iędzynarodowej. Po 
Przemówieniach szeregu mówców za­
brał glos lord Halifax, formując stano? 
wisko W ielk ie j Brytanii w związku 
z wytworzoną dziś sytuacją między? 
narodową.

Odpowiadając na pytanie, czy za? 
wżerane obecnie przez W .  Brytanię po 
rozumienia międzynarodowe zostaną 
zarejestrowane w Lidze Narodów — 
lord Hal:£ax oświadczył, że niewątpli­
wie to w zasadzie nastąpi, bowiem 
rząd brytyjski gotów jest do całkowi­
tego wypełnienia zobowiązań, wypły­
wających z artykułu 18?go paktu Ligi.

Przechodząc następnie do zasadni­
czych głównych wytycznych brytyj? 
skiej polityki zagranicznej, lord Hali? 
fax oświadczył, że można je streścić 
w k l f  j. słowach:

Są nimi: utrzymanie prawdziwego
pokoju dla świata i ochrony osób, 
mierna i prawnie uzasadnionych inte? 
resów obywateli brytyjskich za gra­
nicą.

Na argument, że obecna sytuacja nic 
powstałaby, gdyby Liga Narodów u 
trzymana została w swej pełnej mocy, 
lord Halitax oświadczył:

Niestety, okazało się rzeczą niemoż­
liwą litrz'. ,-manie Ligi w jej pełnej mo? 
cv i energii i nie jest to winą rządu 
LK.M ości, gdy 

trz mocarstwa świata wystąpiły 
z L 5gi i wyrzekły  się zasad ^o°Pe" 
racji od których Liga była zależna.
D »  stałego konfliktu, zachodzącego 

miedzy interesami narodowymi, 
dodany został daleko bardziej nie? 
bezpieczny konflikt ideologiczny. 
Rząd brytyjski usiłował doprowa? 

dzić c,c ogólnego rozwiązania preten? 
sji międzynarodowych we wrześniu 
ub, i ku i uzyskać drogą negocjacji 
załatwienie jednego z najbardziej waż­
nych zagadnień europejskich. N adzie­
je te zostały zawiedzione. Tedna z trud 
ności pclega na tym, że 

gdy rząd bryty jski proponuie ne­
gocjacje, to oskarża się go o sła? 
bość, a natomiast gdy wykazuje 
intencje bronienia swych własnych 
interesów i zasad, to oskarża się 

go o agresywne zamiary.
M -m o tych trudności rząd T-K.Mości 

gotów pył na tej drodze kroczyć dalej, 
lecz r o  niemieckiej akcji wojskowej 
przeciw Czechosłowacji stało się jasne, 
że pestaws wzajemności dla tego r o ­
dzaju rbe wydaje się w chwili obecnej 
istnieć.

Jasnym się stało — zdaniem lorda 
H alifć j ;a — że jeśli wysiłki brytyjskie 
n:e bęaą mogły uzyskać dodatkowego 
poparcia, to interpretować sie je bę? 
dzie akc oznakę słabości.

Jest rzeczą po prostu fantastyczną 
przypuszczać, że konsultacje, jakie 
prowadzimy i gwarancje jakich u? 
dzieliliśmy posiadają z naszej stro? 
ny jakiekolwiek agresywne zamia­

ry.
Glcj.ne wołanie na temat rzekomego 

okrążeń a, którego celem byłoby  u du ­
szenie uprawnionych aspiracyj ilnnych 
narodów lub zainicjowanie, prewencyj­
nej wojny, wysunięte zostało dla zro? 
Zumiałych powodów.

W ysdki rządu brytyjskiego, podej­
mowane celem przeciwstawienia się 
dalszej agresji, nie oznaczają żadnych 
odstępstw od tych zasad, przeciwnie, 
Spodziewamy się, że polityka ta do? 
Prowadzi z czasem do ponownego po? 
twierdzenia tych zasad i do powrotu 
°d agresji do przyjaznych rozmów i 
rokowań. Jeśli którykolwiek z krajów 
Przyjmuje, te same zasady jako rządzą? 
°e w stosunkach międzynarowych, ' 
Wykazuje tę samą chęć działania na 
*Zecz utrzymania pokoju, w tym wy- 
Padku wewnętrzna organizacja tego 
kra ju nie interesuje rządu bry ty jsk ie ­
go. Nasz interes leży w płaszczyźnie 
Polityki zagranicznej.

W  sprawie R osji  lord H alifax  o? 
świadczył:

Nie mam wrażenia, aby w chwili o­

becnej mógł powiedzieć więcej, jak  
tylko to, żei

prowadzimy rokowania 
i że mam nadzieję, iż wzajemne zrozu? 
mienie odrębnych punktów widzenia, 
z których musimy zdawać sobie spra­
wę, umożliwi w sprawach, którym ro? 
kowania te są poświęcone, poczynienie 
tego postępu, którego wszyscy pra? 
gniemy.

Lord H alifax następnie poruszył 
kwestię, czy rząd bryty jski nie mógłby 
zaproponować światu konkretnego 
programu i czy rząd bryty jski nie był 
zaspokojony, gdyby chociaż mógł do? 
prowadzić do zaprzestania tych cią­
głych niesprowokowanych ataków na 
obce terytoria. Uzyskanie tego celu 
nie by łoby  — zdaniem lorda Halifaxa
— do pogardzenia, albowiem dopiero 
gdy zaufanie jest przywrócone i bez­
pieczeństwo ustanowione, rozmowy i 
rokowania mogą być istotnie prov/a? 
dzone. Dlatego też wszyscy pragnie­
my, aby

utworzony został kompletny sy? 
stem przeciw agresji, ułatwiający 
pokojow e zmiany, niewykluczają- 
ce nikogo, kto zechce s ’e do nas 

przyłączyć.
Musimy naprzód zająć się przy uży? 

ciu wszelkiej siły, na jaką nas stać, n,\j? 
bliższym i niezwłocznym konkretnym 
zagadnieniem, jakie przed nami stoi. 
D op óki agresja Wydawała się być eta? 
leką, lub o stosunkowo mniejszym 
znaczeniu, i dopóki system kolektyw­
ny wydawał się być oparty na abstrak­
cyjnej teorii, państwa zwlekały z wia? 
snymi zobowiązaniami.

C o  do mnie — mówił lord Halifax
— nigdy nic przeciwstawiałem się kon 
cepcji zbiorowego bezpieczeństwa, ale 
polemizowałem z interpretacją tych, 
którzy polegali na zbiorowym bezpie­
czeństwie jako na pewnego rodzaju 
różdżce czarodziejskiej. Stanowiło to 
niebezpieczne łudzenie samego siebie.

W arszawa, 20. 4. (Tel. wł. — 1. r.) 
B y ły  prezydent czechosłowacki 

dr Benesz przyjął stanowisko 
przywódcy ruchu międzynarodo- 
wegoj zmierzającego do przywró­

cenia niepodległości Czech. 
Decyzja p. Benesza ogłoszona zo? 

stała wczoraj na konferencji przedsta?

C o  do obaw, że polityka rządu bry? 
tyjskiego podzielić może świat na dwa 
obozy, lord H alifax  podkreślił z n a­
ciskiem:

Czy jest to naprawdę uczciwe przed 
stawienie faktów ? Czy świat nie jest 
z naszej własnej winy w ten sposób 
podzielony?

Lord H alifax  oświadczył, że spo? 
dziewa się, rż polityka bryty jska po? 
czytana będzie jako  próba polityki 
trwałej.

C o się tyczy pokojow ych zmian, o- 
partych o zbiorowe bezpieczeństwo, 
to zdaniem H alifaxa niezbędne warun­
ki dla pełnego zastosowania tego ro? 
dzaju systemu na razie nie istnieją.

C o  się tyczy surowców, to żader. 
kraj nie miał trudności w uzyskiwaniu 
ich w imperium brytyjskim, z w yjąt­
kiem tych wypadków, gdy kraje te 
całkowicie zaopatrywały s'ę dla prze? 
myslu wojennego.

Kończ*ąc powołaniem sie na orędzic 
prezydenta Rooseyelta, lord H alifax 
oświadczył:

Tak to już zostało wyraźnie stwier? 
dzone, rząd J .K .M ości jest w całkowi? 
tej zgodzie z poglądami, wyrażonymi 
przez prezydenta Rooseyelta. O  ile do? 
magać się mamy od społeczeństwa p o ­
święcenia i zaryzykowania życia, to 
zdać musimy sobie sprawę z tego, że 
uczyni ono to tylko dla sprawy, która 
odpowiada najwyższym ideałom. Pra? 
gnę wyjaśnić, że polityka nasza z tych 
względów oparta jest na przesłankach 
moralnych, na przesłankach, że prawa 
mniejszych państw n ’e powinny być 
naruszone przez państwa silniejsze.

1 G d y b y  kiedykolwiek świat stanął w 
obliczu wojny, to jeśli chodzi o naród 
brytyjski, dojdzie do niej jedynie dla­
tego, że świadom będzie, iż nie istnieje 
już żadna inna droga obrony spraw i 
wartości, które dla Bryty jczyków  są 
bardziej ważne, niż ich własne życie — 
zakończył lord Halifax.

wicieli półtora miliona Czechów, za? 
mieszkałych w Stanach Zjednoczo­
nych.

P. Benesz ma utw orzyć dyrekto? 
riat czeski, w skład którego wejdą 
na. in. byli posłowie Czech w Lon? 
dynie, Paryżu, W aszyngtonie, 

W arszawie i M oskwie.

N A D Z W Y C Z A JN E  Ć W IC Z E N IA  
W O JS K O W E  ,W  SZ W EC T I.

Sztokholm, 20. 4. (P A T .) C ały  rocz? 
nik 1935 oraz wojska lotnicze z rocz? 
nika 1934 zostały powołane do szere? 
gów na 1-miesięczne ćwiczenia począ? 
wszy od 15 maja. W  ten sposób w 
czasie od 15 maja do 14 lipca br. stan 
liczebny wojska szwedzkiego zostanie 
powiększony o 14 tysięcy ludzi.

W Z R O S T  W Y D A T K Ó W  
B U D Ż E T O W Y C H  W E  W Ł O ?  

S Z E C H .

P aryż , 20. 4. ( P A T )  A g e n c ja  H a* 
vasa d o n osi  z R zym u , ż e w yd atk i 
bu dżetów  w o jn y ,  m arynarki i lot* 
n ictwa w  ro k u  b u dżetow ym  193S ,39, 
k ończący m  się 3 l  m a ja  rb. w yk azu ją  
w zrost w  stosu nku  do preliminarza o  
572 m iliony  lirów, z czego 438  milio* 
nów  przypada na bu dżet w o jn y .

T R A G IC Z N A  ŚM IER Ć  B R A T A N ­
K A  R O O S E V E L T A

M eksyk, 20. 4. ( P A T )  Onegdaj w 
okolicy Telapa spadł samolot prywat? 
ny, pilotowany przez Daniela Roose- 
velta, bratanka prezydenta Stanów Z j. 
Pilot i pasażer zginęli.

IN W IG IL A C JA  P O D E T R Z A N Y C H  
C U D Z O Z IE M C Ó W . 

Londyn, 20. 4. ( P A T )  Tak donosi 
„Star“, służba wywiadowcza minister­
stwa wojny współpracuje obecnie ze 
Scotland Y ard  w zakresie nienotowa- 
nym od r. 1914 nad badam, m działał? 
ności podejrzanych cudzoziemców.

Londyn, 20. 4 ( P A T )  Rzad brytyj? 
ski zażądał od wszystkich władz miej? 
scowych W .  Brytanii, aby w ciągu naj? 
bliższych trzech miesięcy oddawały 
pierwszeństwo przy załatwianiu spra­
wom dotyczącym obrony cywilnej I

U R O D Z IN O W Y  D A R  P A R T II  
D L A  K A N C L E R Z A  H IT L E R A .

Berlin, 20. 4. ( P A T )  Jak  podaje N ie­
mieckie Biuro Informacyjne, w ramach 
uroczystości urodzin kanclerza Hitlera 
wręczył zastępca kanclerza Rudolf. 
Hess w nowym gmachu kanclerstwa 
jako  dar partii narodowo-socjalistycz? 
nej kanclerzowi zbiór 50 listów Fryde? 
ryka W ielkiego, uzyskanych od osób 
prywatnych.

Chodzi tu o wybór takich listów, w 
których Fryderyk W ielk i daje bezpo? 
średni wyraz swym myślom, planom i 
troskom. W szystkie  te listy napisane 
są w języku niemieckim. Zebrane on? 
zostały w artystycznie wykonanej o? 
prawie. N a pierwszej stronie widnieje 
dedykacja: „Wodzowi na 50?lecie uro­
dzin — 20 kwietnia 1939 r. W  imieniu 
jego ruchu Rudolf I less .“

K A T A S T R O F A  P O C IĄ G U  P O ­
S P IE S Z N EG O .

Bukareszt, 20. 4. ( P A T )  P o c ą g  po­
spieszny Bukareszt— Czemiowce uległ 
katastrofie koło Marasesti. Dwie oso? 
by poniosły śmierć, cztery zostały 
ciężko poranione.

W Y B U C H  W  F A B R Y C E  A M U ?  
N IC JI.

Londyn, 20. 4. ( P A T )  W  fabryce 
amunicji w W oolw ich nastąoił dziś 
wybuch, który spowodował pożar. 
Minister wojny ogłosił, że straty ma? 
terialne są ireznaczne. Praca w fabry­
ce nie została przerwana.

W  związku z tym ostatnim zagadnie 
niem „Messagge'ro“ stwierdza, że po­
nieważ większość niesprawiedliwości, 
popełnionych przez traktaty w stosun? 
ku do W ęgier została naprawiona i 
sztuczny twór — M ała Ententa, stwo? 
rzona dla utrzymania tych niesprawie? 
dliwości przestała istnieć, stosunki 
między Budapesztem a Białogrodem 
powinny być regulowane na zasadzie 
wspólnego planu.

Berlin, 20. 4. ( P A T )  Marszałek Goe* 
ring przyjął wczoraj po południu ru­
muńskiego ministra spraw zagr. G a -  
fencu.

Rzym , 20. 4. ( P A T )  Am basador 
Rzeszy v. M ackensen złożył dziś w po­
selstwie węgierskim wizytę prem Te- 
leki i min. spr. zagr. Csaky.

P r z y ja ź ń  w ło s k o -w ę g ie rs k a .
Rzym , 20. 4. ( P A T )  Wczorajsza, 

trwająca dwie godziny rozmowa w pa? 
łaau W eneckim  Mussoliniego, prem. 
Telaki‘ego i min. C saky "ego w obecno? 
ści min. Giano, podkreślana jest przez 
dzisiejszą prasę włoską jako dowód 
solidnych podstaw przyjaźni włosko- 
węgierskiej, która przyczynia się w du­

żej mierze do stałości polityki na nad- 
dunajski mobszarze Europy.

Prasa przypomina wczorajszy toast j 
prem. T eleky ‘ego oraz zawarte w r im  , 
oświadczenia o wdzięczności W ęgier 
dla W ło ch  faszystowskich oraz o 
wciąż rosnącym rozwoju wzajemnych 
stosunków Budapesztu i Białogrodu.

O d w o ła n ie  posła niem ieckiego
w  S o fii.

Sofia, 20. 4. ( P A T )  Poseł niemiecki 
w Sofii Ruemelin został wezwany te?

T o  nagłe odwołanie dyplomaty, k tó ­
ry przebywał w Sofii lat 17 i był przez

legraficzn;e przed czterema dniami do ] długie lata dziekanem korpusu dyplo- 
Berlina. j matycznego, wywołało liczne komen-

Dobrze poinformowane kola dyplc? 
matyczne twierdzą, że poseł Ruemelin 
został odwołany z Sofii i już nie po? | niemieckiej w Bułgarii, 
wróci tu. 1 ■

tarze. Ogólnie twierdzą, że pozostaje 
ono w związku z aktywizacja polityki

Konferencja Mussoliniego z prem. Teleky.
Rzym , 20. 4. (PA T.)  Podczas obiadu, I swe apogeum. Polityka wierności nie 

wydanego w pałacu W eneckim  dla | może dopuścić, by któreś z mocarstw 
gości węgierskich, Mussolini wzniósł ; usiłowało przedstawić tę politykę w 
toast na cześć przyjaźni narodu węgier j fałszywym świetle. W zrasta jący  szacu- 
skiego i włoskiego. Teleki podzięko? I nek pomiędzy Budapesztem i Biało? 
wał w języku włoskim za entuzjastycz i grodem jest najlepszym dowodem mą* 
ne przyjęcie. N aród węgierski, wie —  ! drości politycznej.
mówił Teleky — iż W łochy życzą so? j Po południu Mussolini w obecności 
bie, by  W ę g ry  były  silne i rozumie, że , hr. C iano przeprowadził dwugodzinną 
jego żywotnym interesem jest, by  pc? I rozmowę z Telekim i Csakym. 
tęga imperium włoskiego osiągnęła ! ---------

B . p re z. B e n e sz chce o d zysk a ć
niepodległość C zech o słow acji.
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Ogłoszenia urzedowe.
LICYTACJE.

Km. 166/39. Obwieszczenie o licytacji ru­
chomości. Kom ornik Sądlu grodzkiego w 
Zbarażu A polinary H erzog, m ający kamee* 
larię w Zbarażu, ul. 3*go M aja Nr. 1 na 
podstawie art. 602 kpc. podaje do publicz* 
nej wiadomości, że dnia 27 kwietnia 1939 
o godz. 9-ej w Zarubińcach odbędzie się
I-sza licytacja ruchomości, należących do 
dłużniczki Kseńki z Wańkiewćczów Ćwiach, 
składających się z jeWtncj szafy dębow ej, z 
jednej skrzyni sosnow ej, z jedlmego kilimu 
na tle czerwonym, z jednej krow y maści 
czarnej 4-letniej, z jednego białego wieprza 
8*miesięcznego, z jednej klaczy rocznej szpa 
kow atej, z  jednej maszyny do m łócenia zbo* 
ża firmy ,,T. Petersein Kraków " oraz z je* 
dmej sieczkam i kieratow ej, oszacowanych 
na łączną sumę zł. 1210. Ruchom ości można 
oglądać w dniu licytacji w m iejscu i czasie 
wyżej oznaczonym .

K om ornik Sądu Grodzkiego.
Z baraż, 8 kwietnia 1939. 1478K

X . Km. 331/39. Obwieszczenie. Komornik 
Sądu grodzkiego m iejskiego we Lwowie re­
wiru X . ogłasza, że w dniu 27 kwietnia 1939
0  godlz. 9-tej odbędzie się egzekucyjna 
sprzedaż przez licytację publiczną rucho­
mości, należących do dłużnika w jego mże* 
szkaniu —■ lokalu — we Lwowie, pnzy ul. 
Skambkowskiej 1, składających się z rucho* 
mości, należących do M . Fcdera, oszacowa* 
nych na łączną sumę 1.800 cl., które można 
oglądać w m iejscu sprzedaży w dniu licy­
tacji w czasie wyżej oznaczonym .

Kom ornik Sądu G rodzkiego M iejskiego 
Rew iru X .

Lwów. 31 marca 1939. 1470K

I. Km. 475/39, 685/39. Obwieszczenie o l i ­
cytacji ruchomości. K om ornik Sądu grodz­
kiego w Stanisławowie I. rewiru Lucjan 
Fortuna m ający kancelarię w Stanisławo* 
wie, ul. Bclwedci.-ika Nr. 5 na podstawie 
art. 602 kpc. podaje do publiczne j w lad o* 
mości, że dnia 27 kwietnia 1939 o godz,
1 L te j w Stanisławowie, R ynek Nr. 2 odbę­
dzie się 1-sza licytacja ruchom ości, należą­
cych do H enryka Kerna, składających się y. 
różnych naczyń kuchennych, porcelany i 
lamp, oszacowanych na łączną sumę zł. 985. 
Ruchom ości można oglądać w dn,u licytacji 
w miejscu i czasie wyżej oznaczonym .

K om ornik Sądu G rodzkiego Rewiru 1.
Stanisławów, 17 kwietnia 1939, 1471K

a»
Km. 591/38. Obwieszczenie. Kom ornik Są* 

du grodzkiego w Obentynie z siedzibą urzę* 
dową w O bertynie na zasadzie art. 602 kpc. 
obwieszcza, że dn«a 4  m aja 1939 o godzinie
II-te.j rano na m iejscu u dłużników dra Sa* 
muela Barana i D ory  Baran, w Rakowcu 
odbędzie się publiczna licytacja ruchomości 
dłużników własnych, składających się z 
40 q pszen/cy i 1 maszyny d o szycia marki 
Lada, ocenionych na łączną kwotę zł. 1.000 
na zaspokojenie należności Benjam ina Se- 
klera kupca w Tłum aczu. Z ajęte ruchom o­
ści oglądać można w dniu licytacji w miej* 
scu sprzedaży w czasie wyżej oznaczonym.

K om ornik Sądu Grodzkiego.
O bertyn. 15 kwietnia 1939. 1472K

II, Km. 363/39. Obwieszczenie o licytacji 
ruchomości. Kom ornik Sądu grodzkiego w 
Stryju  rewiru II. H enryk Tyczyński, mają* 
cy kancelarię w Stryju , ul. Wincentego, Pola 
N r. 5 na podstawie a-rt. 602 kpc. podaje do 
publicznej wiadomości, że dnia 27 kwietnia 
1939 o  godz. 12*ej w Stryju , ul. Fredry od­
będzie s,ię licytacja ruchom ości, należących 
do F-m y „Jan W ehrstein", składających się 
z kasy ogniotrwałej bez firmy, kil/m 2 m. 
na 1 1/2 m., 2 dywany 2 m. na 11/2 m., dy­
wan 1 m. na 75 cm., 2 portiery, 4 firanki z 
karniszami. dywan 3 m. na 2 m., kanapa 
materią kryta, 6 fotcLi materią kryte, 2 fo* 
telik i, lustro w c/emnych ramach, kosz na 
kwiaty żelazny, kasa ogniotrwała duża. Ru* 
chomości można oglądać w dlniu licytacji w 
miejscu i czasie wyżej oznaczonym.

K om ornik Sadu G rodzkiego Rewiru II.
Stry j, 7 kwietnia 1939. 1474K

I. Km. 1178-38. Obwieszczenie o licytacji 
ruchom ości. Kom ornik Sądu grodzkiego w 
Stryju  rewiru I. Jan Izbiński, mający kance­
larię w Stryju , ul. G łow ackiego Nr. 4 na 
podstawie art. 602 kpc. podaje do publicz* 
n c j wiadomości, że dnia 9 maja 1939 w Nic- 
żuchowie o godzinie 8*mej i w Rozhurczu 
o godz. 12*tej odbędzie się licytacja rucho­
mości, należących do W łodzim ierza Wale* 
rego Barańskiego i A ndrzeja Onyszkiew i­
cza, składających się: 1 rogi jelen ie, 1 ma­
kata buczacka, 1 gram ofon, 1 radioaparat 
Cappcllo, 1 otomana, 1 skóra z wilka. 1 kre* 
dens pokojow y, 4 byczki żółto-białc, 1 knur 
(2*letni), oszacowanych na łączną sumę zl. 
i .415. Ruchom ości można oglądać w dniu 
licytacji w miejscu i czasie wyżej oznaczo* 
nym.

Kom ornik Sądu Grodzkiego Rewiru I.
S try j, 17 kwietnia 1939. 1473K

Km. 243; 39. Obwieszczenie o licytacji ru- 
chomo.ści. K om ornik Sądu grodzkiego w 
Kamionce Strum ilow ci, mający kancelar/ę w 
Kamionce Strumiłowuj. przy ul. Legionów 
4S, na podstawie art. 602 kpc. podaje do 
publicznej wiadomości, że dnia 24 kwietnia 
1939 o godz. 12*tcj w Kamionce Stro n iło * 

■w-ej odbędzie się pierwsza licytacja ruchc* 
mości, należących do Schulima Flocha. skła­
dających się z: 1) szewiotu pólw elniancgo 
!8  m., 2) półkamgnrnu na ubrania 10.30 m . 
3) szewiotu popielatego 16 m., 4) szewiotu 
ciemnego 25 m.. 5) ceigu ciemnego 30 m.„ 
6) ceigu jaśniejszego 30 m., 7) ceigu różnego 
25 m., 8) baje różne 25 m., 9) płótna na
bieliznę 60 m., 10) struksu ciemnego 32 m.,

11) klotu 12 m., 12) podśzewki 15 m., 13) 
pcrkalu różnego 220 m., 14) płócicnka 90 m, 
15) poszwy na pierzyny 12 m., 16) bar­
chanu na sukienki 75 ra., 17) zefiru k o lo ­
rowego 150 m. peTkaliny różnej 40 m., 19) 
rypsu różnego 30 m., 20) 55 sztuk chustę* 
czek na głowę perkal., 21) purpuliny pól* 
wełnianej 70 m., 22) wsypu na poduszki
40 m., 23) aksamitu damskiego 16 m. płó* 
cienka na fartuszki 15 m., oszacowanych na 
łączną kwotę 1252 zł. 80 gr. na zaspokoje­
nie wierzytelność, Samuela Fuchsa w Soka­
lu w kwocie 800 zł, zpn. Ruchom ości mo­
żna oglądać w dniu 1'i'cytiacji w miejscu i 
czasie wyżej oznaczonym.

K om ornik Sądu Grodzkiego.
Kamionka Strum., 18 kwietnia 1939, 1496K

Km. 1052/38. Obw ieszczenie o licytacji 
ruchomości. Kom ornik Sądu grodzkiego w 
Gródku Jagiell. W itold  Podw iń, m ający 
kancelarię w Gródku Jagiiell. na podstawie 
art. 602 kpc. podiaije <dlo publicznej wiado* 
mości, że dndia 28 kwietnia 1939 o- godz. 
13.20 w Leśniow icach, na folw arku dłużni* 
ków M ojżesza i Chawy Siedmamów odbę* 
dzie się 1-sza licytacja ruchom ości, należą­
cych do M ojżesza i Chawy Siedmanów, 
składających s,ę z 2-ch stert łubinu, osza* 
cowanych na łączną sumę zł. 2.275. Rucho* 
mości można oglądać w diniui licytacji w 
miejscu i czasie wyżej oznaczonym.

K om ornik Sądu Grodzkiego
Gródek Jag., 15 kwietnia 1939. 1495K

I. Km. 306/39. Obwieszczenie o  licytacji 
ruchom ości. Kom ornik Sądu grodzkiego w 
Samborze rew.ru I. Józef M aciejew icz. urzę­
dujący w Sam borze, gmach Sądu okręgo­
wego Nr. 59 na podstawiie art. 602, 605, 604 
kpc. podaje do publicznej wiadomości, że 
dnia 10 maja 1939 o godz, S*me,j w Sam bo­
rze na rynku odbędzie się l*sza licytacja 
ruchomości, należących do M arii Balickiej, 
w laśc.rielki dóbr w W ykotach, składają* 
cych się z 4 jałów ek 2-letndch, maści czarnej 
z białym oszacowanych na łączną sumę zł. 
800 na zaspokojenie wierzytelności Salomei 
Buchw alter zam. w Sam borze. Ruchomości 
można oglądać w dniu licytacji w miejscu 
, czasie wyżej oznaczonym.

Komornik Sądu Grodzkiego Rewiru I.
Sam bor, 16 kwietnia 1939. 1475K

Km. 288/39. Obwieszczenie o licytacji ru­
chomości. K om ornik Sądu grodzkiego w 
Tłustem A ntoni Pacławski, m ający kancela­
rię w gmachu tut. Sądu, ul. Piłsudskiego 
Nr. 87 na podstawie art. 602 kpc. podaje 
do publicznej wiadomości, że dnia 12 maja 
1939 o godz. 10*ej rano w Lataczu odbę* 
dzie się l*sza licytacja ruchom ości, należą, 
cych do M ichała Krasnopolskiego, wlaśc. 
dóbr z Latacza, składających się z 1 konia 
gniadego, 1 źrebaka, 1 wózka w yjazdow e­
go, 1 kredensu, 1 dywanu, oszacowanych 
na łączną sumę zł. 1850. Ruchom ości m ożni 
oglądać w dniu licytacji w miejscu i czasie 
wyżej oznaczonym.

K om ornik Sądu Grodzkiego.
Tłuste, 16 kwietnia 1939. 1476K

V III. Km. 1158/38. Obwieszczenie o licy­
tacji ruchomości. Komornik Sądu grodzkie* 
go miejskiego we Lwowie V III. rewiru Bo* 
lesław M ycko, mający kancelarię we Lwro* 
wie, ul. Grottgera Nr. 10 na podstawie art. 
602 kpc. podaje do publicznej wiadomości, 
że dir.ia 24 kwietnia 1939 o godz. 10-ej we 
Lwowie, ul. Trybunalska Nr. 8 odbędzie 
się 1-sza licytacja ruchomości, składających 
się z urządzenia domowego itp. wartości 
ponad 50Ó zl. Ruchomości można oglądać 
w dniu licytacji w miejscu i czasie wyżej 
oznaczonym.

K om ornik Sądu Grodzkiego M iejskiego 
Rewiru V III .

Lwów, 19 kwietnia 1939. 1490K

U Z N A N IE  Z A  Z M A R ŁE G O .

T  21 39. Zarządzenie postępowania celem 
uznania za zmarłego. Jan  H uculak s. Ma* 
teusza, ur. 18 lutego 1892 w Hołoskowiie,, w 
roku 1914 z pierwszą m obilizacją wyruszył 
z wojskiem austriackim na wojnę światową 
i od tego czasu wszelki ślad o nim zaginął 
G dy zatem można przyjąć, że zaistnieją wa­
runki ustawowego domniemania śmierci w 
myśl S 24 L. 3 uc. zarządza na wniosek Ju ­
styny z Huculaków Pryjm ak postępowanie 
celem uznania wymienionej osoby za z mar* 
lą. a zarazem ogłasza się wezwanie, ażeby 
udzielono wiadomości o zaginionej Sądowi, 
zaś Jana Huculaka wzywa się, aby stawił 
się przed podpisanym Sądem lub w inny 
sposób dał znać o sobie. Po upływie 6 mie­
sięcy od dnia ogłoszenia sąd na ponowny 
wniosek orzeknie ostatecznie o uznaniu za 
zmarłego.

Sąd Okręgowy.
W  Stanisławowie, 20 marca 1939. 1437

T. 7 59. W asyl Kowalczuk, syn Oleksy z 
Tłustego, jako żołnierz byłci armii ukraiń* 
skioj zaginał bez wieści. W yd aje się ogólne' 
wezwanie powiadomić o zaginionym Sąd 
do 7 marca 1940.

Sad Okręgowy.
W  Czortkow ie, 7 marca 1939. 1461

T. 3 39. M ichał Barański syn M ikołaja z 
Kopyczynicc, jako żołnierz byłej arnri u k r: 
ińskicj zaginął bez wieści. W yda;e się ogól* 
ne wezwanie powiadomić o zagm-.onym 

i Sąd do 6 kwietnia 1940.
Sąd Okręgowy.

W  Czortkow ie. 6 marca 1939. 1460

T. 2,39. T eo d o r Jurków , syn Jakuba z 
Sosnlówki, jako żołnierz, byłej armii austria­
ckiej zaginął bez wieści. W ydaje się ogólne

wezwanie powiadomić o zaginionym Sąd  dlo 
16 sierpnia 1939.

Sąd Okręgowy.
W  Czortkow ie, 16 lutego 1939. 1459

T . 145138. P iotr Jacenty syn Dmytra z 
Łaskow icc, jako żołnierz byłej armii ukra­
ińskiej zaginął bez wieści. W ydaje się ogól* 
nc wezwanie powiadomić o zaginionym Sąd 
do 10 lutego 1940.

Sąd Okręgowy.
W  Czortkow ie, 9 stycznia 1939. 145S

T. 14/39. Franciszek Blicharski syn M i­
chała z Potoka Złotego, jako żołnierz byłej 
armii austriackiej zaginął bez wieści. W y* 
daje się ogólne wezwanie, powiadomić o aa* 
ginionym Sąd do 7 września 1939.

Sąd Okręgowy.
W  Czortkow ie, 7 marca 1939. 1463

T. 15/39. Piotr D ębicki syn Jana zc Slo-
bódki dżuryńskiej, jako żołnierz byłej armii 
austriackiej zaginął t>cz wieści. W ydaje się 
ogólne wezwanie powiadomić o zaginionym 
Sąd do 7 września 1939.

Sad Okręgowy.
W  Czortkow ie. 7 marca 1939. 1464

T . 21/38. 1. O zar Franciszek urodzony 13
listopada 1897 w W ierzchosław icach powiat 
Tarnów  syn M :chała i  W iktorii Solak . 2 
T  58/38 Gębski W ojciech  urodzony 28 mar­
ca 1876 w Porębie powiat Tarnów  syn Mar* 
cina i A nny Kaijmowicz. 3 T  67/38 Stanek 
Tom asz urodlzony 15 sierpnia 1889 w Skrzyń 
ce powiat Dąbrowa Tarnow ska syn Józefa

Katarzyny Chmura. 4 T  75/38 W atras Ja* 
cek :[ W atras M ichał obaj urodzeni w Bę- 
dziemyślu powiat D ębica synowie Fabiana 
W atrasa i A polonii Sikora pierwszy urodzo­
ny 17 sierpnia 1893, drugi 23 lutego1 1900. 
5 T  79/38 Jałow iec Józef urodzony 4  s-ty* 
cznia 1901 w Slotow ej powiat .Pilzno syn 
Stefana i Agnieszki Siedleczka. 6  T  93/38 
Zimoń Jó zef syn M arcina i Z ofii Woijtan-o- 
w/cz urodzony 23 wrześnlid 1867 w Siem.ie* 
chowie powiat Tarnów . 7 T  71/38 M ichał 
Ryba syn H ipolita ii Rozalii urodzony 16 
września 1879 w W esołow ie powiat Brze* 
sko. W ym icnienJ .od 1 do 5 zaginęli na w o j­
nie światowej i  wiadomości o nich należy 
udzielić Sądowi do 6  miesięcy, zaś wym.'c- 
nien.i pod 6, 7 w yjechali przed 20 laty do 
Ameryki i wiadomości o  nich należy udz/e* 
lić Sądowi lub kuratorow i Mgrwi Sanow- 
skiemu i Drw.i Kryplewskiemu adwokatom 
w Tarnow ie do jednego roku.

Sąd Okręgowy.
Tarnów , 30 marca 1939. 1436

T. 7/39. Jan  Gaw lik, syn Jacentego i Ka* 
tarzyny W ójcik , urodzony 7 stycznia 1872 
w Zwierniku powiat D ębica zaginął bez 
wieści w Ameryce. W iadom ości o mm u* 
dzielić należy w ciągu 1 roku Sądow i albo 
kuratorowi Mgr Sanowskiemu adwokatowi 
w Tarnow ie.

Sąd Okręgowy.
Tarnów , 4 marca 1939. 1485

I 2 T. 72/38. Edykt. Stefan Panasiuk, u- 
rodzonv 8 grudnia 1884 r. w M ikołajow ie 
pow. Brody zaginął od roku 1910 w A m e­
ryce, dokąd w yjechał za pracą. W drażając 
postępowanie celem uznania go za zmarłego 
wzywa się, aby o zaginionym uw iadomiono 
do 1 roku Sąd lub kuratora adw. Dra 
Kruczkowskiego w Złoczow ie.

Sąd O kręgow y W ydział I.
W  Złoczowie, dnia 3 lutego 1939. 14S8

Zarządzenie postępowania celem uznania 
za zmarłych. T  52/38 Jan Stw ora syn Józefa 
i Józefy  Komędera urodzony 1 listopada 
1885 i zamieszkały w Kozach. 53 Franciszek 
Krawiec syn Józefa i M arii Janota urodzo* 
ny 3 marca 1893 i zamieszkały w U jsołach . 
56 Ludwik M artyniak syn Tomasza i Kata­
rzyny Kocek urodzony 23 lipca 1894 w Li* 
pniku ad Biała zamieszkały we W iedniu. 
65 Karol Zygmunt syn Franciszka i Kata* 
rzyny M alickiej urodzony 3 września 19C0 
w Oświęcimiu zamieszkały w Brzezince. 68 
Franciszek W ójcik  syn Franciszka i Zofii 
Szczytow skicj urodzony 28 czerwca 1S94 i 
zamieszkały w Nowęj W si. 70 Tom asz Ziaj- 
ka ur. 7 października 1898 i W ojciech Ziai* 
ka urodzony 2S listopada .1900 i zamieszkali 
w Radziechowach synowie Józefa i Reginy 
Błachut. 73 M ichał W antulak syn B a rtło ­
mieja i Marianny Karpeta urodzony U wrze 
śnia 1898 i zamieszkały w C.ścu. 74 Stani* 
staw W andor syn Józefa  i Ludwiki W ą- 
drzyk urodzony 2.8 lutego 1899 ,i zam-esz* 
kały w Głebow icach. 1/39 Stanisław K u b ;ca 
syn Michała 1 Z of.i Bisztygi urodzony 13 
listopada 1894 w Krakowie zamieszkały w 
B ia łe j. 5 Franciszek W iecheć syn Józefa i 
Franciszki Turek urodzony 28 października 
1898 •’ zamieszkały \y Tluczarei. 10 Paweł 
N owak syn Józefa i Marii R ybarskiej uro* 
dzony 8 stycznia 1S99 w Czernichow ie, jako 
uczestnicy w ojny światowej względnie pol­
sko-bolszew ickiej zapinek i od tego czasu 
niema o nich wiadom ość1. 6 Jan W olny syn 
nieślubny Reginy W olnej urodzony 21 paź* 
dziernikn 1875 j znmwszkaly w Radziecho­
wach w yjechał do Ameryki i tam zaginął 
od 50 lar. 7 Jan M ro w ec  syn Józefa i Frań* 
ciszki Bożek urodzony 14 stycznia 1S83 w 
Łodygowicach we,dług zapodań zmarł w 
dn.u 24 grudnia 1917 w wiezieniu w B iałe j. 
W drażając postępowanie1 celem uznania ich 
za zmarłych wzywa s ;c o uwiadomienie Są* 
du, lub co do Taną M rowca kuratora, dra 
Józefa M ajki adwokata, w W adow icach, od­
nośnie Franciszka \Vójc:ka. M :chnla W an- 
tulaka. Pawia N owaka , Jana M rowca w 
terminie 3 miesięcy, co dr, Jana W olnego 
do jednego roku, zaś co do pozostałych w 
terminie 6 miesięcy od ogłoszenia, peczem 

1 Sąd wyda. ostateczne orzeczenie.
Sąd Okręgowy.

W  W adow icach, dnia 15 kwietnia. 1939, 1479

T. 76/38. E.dykt. a) Grzegorz Po:ech s. Fi* 
lemona i Katarzyny urodź. 11 lutego 1901 
roku w Poltw i jak o  żołnierz armii ukraiń­
skiej w 1919 roku zaginął, b) Bazsżi Pcłech- 
s. Fdcm ona i Katarzyny uredz. 25 kwietnia 
1886 roku w Połtwi wyjechawszy do Amc* 
ryki od 1920 roku zaginął. W drażając postę* 
powanic celem uznania ich za zmarłych wzy 
wa się, aby o zaginionych uwiadomiono do 
Iroku Sąd lub kuratora Dr. K rzennego 
adwokata w Złoczowie.

Sąd Okręgow y W ydział I
W  Złoczow ie, dn.a 14 lutego 197 9. 14S7

T . 4/39. Edykt. Teodor N ahlak syn Kle­
mensa i Anastazji Giesz, urodzone- 13 lu­
tego 1S9S w TuchLi, jako żołnierz o. armii 
ukraińskiej zaginął w r. 191S/19, W iadomo* 
ści o min należy udzielić tut. Sądowi, któ­
ry po upływie l roku wyda ostateczne orze* 
czenie.

Sąd Okręgow y W ydział I.
Stry j, dnia 27 marca 1939. 14S5

O G ŁO SZ EN IA  P R Y W A T N E.

O B W IE S Z C Z E N IE  O ŁICYTA CT I.
D yrekcja A kcyjnego Banku H ipoteczne­

go we Lwowie, pl. H alicki 15, opierając 
się na Rozporządzeniu Prezydenta RżplteJ 
z .dnia 27 października 1932 Nr. 94 poz. 
812 Dz. U . R. P. ogłasza niniejszym, żei
1) Celem ściągnięcia zaległości i innych 
należności z długoterminowej pożyczki hi* 
potecznej przez B ank wydanej, odbędzie 
się w obecności delegata D yrekcji 
licytacja niżej podanej nieruchom ości.
2) L icytacja odbędzie się przed notarra*- 
szem p. Drem Bolesławem Trzosem  w jega- 
kancelarii we Lwowie przy ul. Rom anow icza 
L. 6  w niżej oznaczonym terminie. 3) Pod*, 
stawą licytacji będą warunki licytacyjne,, 
ustanowione Rozp. Prez. Rzpltej z 27/X. 
1932 N r. 94 poz. 812 Dz. U. R. P. 4) Pra» 
wa osób trzecich nie będą przeszkodą li» 
cytacji i nabywca uzyska prawo własności, 
o ile te osoby najpóźniej na licytacji, a  
przed wezwaniem do czynienia postąpień 
nie wykażą, że w niosły pozew o zwolnię* 
nie całej nieruchom ości lub je j części od  
egzekucji i że uzyskały zawieszenie postę­
powania egzekucyjnego. 5) A kty postęp o, 
wania egzekucyjnego można przeglądać w 
A kcyjnym  Banku H ipotecznym  we Lwo­
wie, pl. H alicki 15. codziennie z wyjąt* 
kiem niedziel i świąt w godzinach od 9-tej 
do 13*tej, zaś w ostatnich trzech dniach 
przed terminem licytacyjnym  w kancelarii 
wyżej wymienionego notariusza w godzi*, 
nach urzędowych. 6) Zam ierzający licyto* 
wać mogą w ciągu ostatnich siedmiu dni 
przed licytacją oglądać nieruchom ość c o ­
dziennie od godziny 8**mej do 18*tej, z wy* 
jątkiem  niedziel i świąt. 7) W  razie niedoj- 
ścia do skutku sprzedaży dla- braku licy* 
tantów  druga i ostatnia sprzedaż od zniż o* 
nego szacunku odbędzie się bez powtór* 
nego zawiadomienia, nie wcześniej jednak 
jak  po upływie dwóch miesięcy od dnia 
pierw szej licytacji.

a) Przeznaczenie gospodarcze nierucho­
mości': M ajętność ziemska lasowo-ro-ina.

b) M iejsce położenia nieruchomości (gmi 
na kat.): Klimkówka (gmina zbiorowa 
Liście Ruskie ad Grybów  pow. G orlice).

c) Nazwisko dłużnika: M aria Stip ińska, 
mai Andrzej Stapiński.

d) L. wyk. liip. oraz miejsce przechowa­
nia ks. grunt. whl. 67 ks. gr. dla w. pos. 
Sądu okręg, w Jaśle, Sąd okr. w Jaśle.

e) Cena wywolan/a: z). 119.117.
f) W ysokość rękojm i: zl. 8000.
g) Term in licytaeii: 26 maja 1959 godz. 

10*ta.
Lwów, dmia 2 marca 1939. 14S9

A K C Y JN Y  B A N K  H IP O T E C Z N Y .

Bilans surowy

A K C Y JN E G O  B A N K U  H IP O T E C Z N E G O  
W E  L W O W IE

w dniu 31 marca 1939 r.

Stan czynny: Kasa i  sumy dio dyspozycji 
z!. 354.823.28, W aluty zagraniczne zl.
36.437.S0, Papiery wartość, zl. 3 049.347.04, 
Papiery wartościowe ustaw, kapitału zapa­
sowego zl. 233.313.50, Udziały ikonsoncjalnc 
zl. 244.610.42, Banki krajow e zł. 27.889.55, 
Bank, zagraniczne zł. 58.499.20, Dyskonto 
zl. 3,106.596.47, Protesty zl. 623.076.35, K re­
dyty w rachunkach bieżących zi. 4.717.907.0/ 
Pożyczki terminowe zl. 8,536.428.71, N.icru* 
chomości z!. 5,997.426.07, Różne rachunki 
zł. 601.339.52 Długoterminowe pożyczki hi* 
poiccznę zł. 21,149.01S.39, Rachunki działu 
kredytu długoterminowego zł. 3,809.116.61, 
Rachunki Oddziałów zł. 4,424.888.33. Ra* 
chunk. wynikowe zl. 374.2C3.36, Rachunki 
wynikowe roku ubiegłego zl. 2.112.7"4.6?. 
Suma bilansowa zl. 57,457.696.14.

Dłużnicy z tytułu gwarancyj zł. 2ć?.ót(4.ł5 
Inkaso z ł . '391.337.79.

Stan bierny; Kapitały własne: a) zakła­
dowy zł. 5.000.000.— , b) kapitały zapasowe 
zł. 1,713.138.42, Razem z!. 6 713.13S.42. Fun­
dusz am ortyzacyjny nieruchom ości zl. 
S J5.4-75.59, W kłady zl. 7.158 021.29, Rachun­
ki bieżące zl. 1,161.360.13, Różne natych*

' miast płatne zobowiązania zł. 27.061.57, 
Bank, krajow e zl. 2.204.030.42, Banki zagra* 
niszne zl. 1.059.463.31, Redyskonto weksli 
zl. 1,899.007.84, D yskonto akceptów Banku 
A kccptacyjnego zł. 5,221.554.— . Zastaw wt* 
lepów zl. 1.606.836.53, Różne rachunki zł. 
1.798.315.54. Listy zastawne zł. 20,098.995.75. 
Rachunki działu kredytu długoterminowego 
zl. 749 856.05. Rachunki Oddziałów zł. 
4.435.535.80, Rachunki wynikowe -złotych 
215.909.67 T\|chunk.i wynikowe roku ubie­
głego zł. 2 513.156.65, Suma bilansowa zl. 
57 457.696.14.

Zobow iązania z tytułu udzielony er. ?w t- 
rancyj zł. 264.604.45. Różni za inkaso zl. 
391.337.79. 1465


